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Rada Administracyjna Królestwa dnia -7 
b. m. wydała postanowienie, iż Opłata wywo= 
zowa z"pobieraba m2 rze+ż Króles: Polskiego od 
spadków i innych jakiego bąć rodzaiu maiąt- 
ków, własnością osób zagranicznych będą- 
cych, a zKrólestwa Polskiego wyprowadza- 
nych, względem poddanych Królestwa Sar- 
dynji zostaie zmieęsioną. Uchylenie tej opła- 
ty nietylko stosowanem być ma do wypad- 
ków iakie od dnia 4 Kwietnia r.b. iakó dà- 
ty zamiany deklaracjów i nadal mogą mieć 
miejsce, ale i do tych- wszystkich przed tą 
datą zaszłych, a wktórychby opłaty wywo- 
zowe ostatecznie do dnia 4 Kwietnia r.b. po- 
brane nie były. „p pk 

Za 100 zł: w Listach Zastąw: nielicząc wto 

? wartości kuponu wynoszącej gr: 28 2/3, żą- 
daią zł: ... gr: An, daią zł: 93 grr 10.— O- 
bligacje Udziakowe po zł: 300 , żądaią zł: 308, 
daią 305. | ; 

Przyiemną zapewnie będzie dla czytelników 
naszych wiadomość o wkrótce wyjść maiącem 
nowem tłumaczeniu Baiek Krasickiego na 
francuzki ięzyk przez. JP. Ludwika Graviń, 


Professora języka francnzkiego w Korpusie Ka- 
Tlumaczenie to iuż iest pod -- 


detów w Kaliszu. 
prassą. W przedmowie Tlumacz daie poznać 
zalety naszego /łajkopisarza, iakoteź powo- 
dy które.go skłoniły do tak trudnej pracy, 
trudnej, iek sam wyznaie, gdyż taka iest 
zwięzlość Połshiego ięzykaże mu w tym wzglęz 
dzie francuzki nie wyrówna. Jle możności ie- 
dnak stardł się on ią zachować, nie wdawał 


„się zajmował tą pracą 


się wamplifikacje iak „poprzednik iego-Pan 

de Fienne wswoin przekładzie , którego iak 

twierdzi Pan Gravir nie miał nawet przed o=- 
czyma, a z.pewnością wiemy Że wr. 1827iu8 

Winniśmy więc noe 
wemu tłumaczowi Panu Gravin większą wazige kj 
czność za iego przekład, bo dla nieis lidi = 
ubarwienia nie rozszerzał myśli Krasickiego, 
chciał on bowiem dać poznać obcym nie tyl 
ko Bajki Krasickiego, ale i iego zwięzłość, 
iego sposób lakoniczny, słowem Pisarza z któ. , 
rego tłumaczył. Pragnął on przez to stać się 

użytecznym śwej nowej Ojczyźnie podając spo- 
sobność uczącym i aczniom do potówńywamnia 
własności obu ięzyków. W Drukarni Karjera 
można prenumerować, na $o tłumaczenie, po 
zł: 6 gr: 20. SDI: że d 

"Z Litografji A, Brzeziny 1 Kompa: wyszły 
następujące muzyki: Nowy Walc na Forte- 
pjan przezP.K. Pawłoskę zł. 1. — Pożegna- 
nie, Polonez melancholiczny przez J. F. Doe 
brzyńskiego zk. T g. 15. — Uwertura, Polo: 
nez i Mazur z Melodramy Zukósz z pod Pus. 
kowa, skompo: i ułożone, na Fortepjąn, przez 
J. Damsego zł. 2 g. 15. —— Arja do śpiewu 


"a Fortepjauem przez K, Pawłoskę zł. 1. 


Towarzystwo Kjarynich wprzyszłym tygo- 
dniu ukończy swe widowiska w tutejszej stoe 
licy, i wyieżdźża do Berlina. 

Na takcie Brzesko- Litewskim , Ludzie wrae 
ceniący z Warszawy znaleźli Worék z Pieniędze 
mi, zaczem podsie- się do Publicznej wiado- 
mośći, aby Właścieiel takowych zgłosił się 


do wsi Soszowego Gminy Bójno. w Obwodzie 


Śtanisławowskim y a zaudowodnienieni ilości i! 
gatunku pieniędzy, od podpisanego odbierze' 
swą zgubę. Hogusław Carosi Dziedzic wsi 
Sosnowego. 

Na propozycją graczów Warszawskich w Sza= 
chy, ogłoszoną w Kurjerze Warszawskim; ta- 
ką Żemczasową odpowiedź umieścił Goniec 
Krakowski dnia IF b. m. »Gracze Krakow= 
sćy w Szachy, wyzwani przez Warszawskich „ 
maią honor oświadczyć: że zpbrzyczyny nieo» 
becności teraz wieluw'starszych do bractwa swes 
go należących y którzy to na kąpiele, to dla 
innych spraw osobistych powyieżdzali za grav 
micę, stanowczej odpowiedzi dać nie są wsta- 
"mie. Ze ręhawiczka rzucona zdjętą będzie 
mamy pewną nadzieję; lecz czy tak mała ce~ 
ña awyutęztwa iak iest 10O złp. znajdzie ich' 
przyzwolenie, za to niezavęczamy. Jakkol- 
wiek bać; przyiemną będzie rzeczą dla Kras 
kowa bić F/arszawę i zasilać iej kosztem swe 
*Fowarzystwo Dobroczynności; lub też wrazie 
przeciwnym, wypłacać tak miły haracz jej u- 
bogim. Go do innych warońków „ zdaie się: 
Że najprostszym będzić środkiem ichułatwie< 
ńia„ następuiący: ieśeli w ciągnieńiń liczbo* 
wej loterji Warszawskiej y które się wzaie- 
mnie na tem koniec prźzeż óbie strony onas 
czy, wyjdzie pierwsży numer zkoła parzy- 
sty? Warszawa zaczynać grę, wybierać ko- 
lór i ponumerowanie szachownicy stanowić 
będzie; ieżeli zaś wyjdzie nieparzysty? więc 
wszystko nawżaićm stanowi Kraków. im 
przeto starszyzna nasza powróci, dobrzeby tę 
okoliczność ułatwić wcześniej, stosowną przez 
Kujera odpowiedzią. — L.R.R.M.L.P.D.M.E. 

W papierach pozostałych po ś. p. JX: Ma- 
finówskim Biskupie Cyneńskim, Sufragańie 
* Mednic'im; znajdwie się opis Michała Go* 
flika Włościańina wsi Jadowa, który umarł 
de EY Wrzesnia 1729, dziś temu lat 100. Był 
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oń tak silny, Że napadnięty przez lStu Szwe- 
dów broniąc się tylko siekierą, 7 napastni- 
ków położył trupem, Ściu ranił a resztę zna- 
git do ucieczki. - Karol XII Król Szwedzki 
dowiedziawszy się o tem, kazał aby go konie- 
cznie dostawiono, Goślik stawił się przed 
Królem i przez tłamtacza śmiało odpowiadał. 
ria wszelkie zapytania. Karó/ chciał aby Go- 
slik w iego obecności okazał iaki dowód swej 
siły; Goślik natychmiast porwał iednego z o- 
gromńych Drabantów Szwedzkich stoiącego 
za Królem, podniósł go i postawił na swej 
dłoni. Karół zapytał Goślika iakiej Żąda ła”: 
ski? naco Goślik odpowiedział: »Proszę aby- 
ście popatrzyli na popalone nasze wsie, aby- 
ście posłuchali płaczu wdów ř sierot naszych 
Polaków, czegoście przyczyną, a to będzie 
dla mnie łaską, Bo przestaniecie mieć tak 
Żelazne serca.» Karól zavaz odszedł smutny, 
potem przykazał aby Goślikowi włos z głowy 
nie spadł. 'Peńże Goślik gdy w Dąbrowce 
Kościoł gorzał, wpadł między płomienie i wy- 
niosł Obraz Najświętszej MARJE Wie- 
le o iego sile było gadek przez długie czasy, 
Był przytem pracowitym i uczciwym; nieprzye 
iaciel płeć białej, umarł też bezżeny, zacho- 
rowawszy na zimnicę (febrę) maiąc lat oko- 
ło 70. — s 

Dziś rano ciepła step: 8. Wczoraj w połu: 14. 

Dnia 14 b.m. w mieście Obwodowem Zom- 
Żys JW»Choromański Biskup Adrazyjski, Suf- 
Jragan Augustowski y wobec licznie zgroma- 
dzońego Duchowieństwa i-pobożiego Ladu, 
ódbył uroczysty obrzęd benedykcji Panny Me- 
tyldy HMądotkowskiej, na Xięnią Zgroma- 
dzenia Panien Reguły S. Benedykta Klaszto- 
ru Łomżyńskiego; dnia zaś następuiącego ia- - 
ko wuroczystość Podwyższenia S.K rzy. 
aş w Małym Płocku tenże JW. Bisknp ce- 
lebrował Mszą solenną i przez dni 2 udzie» 


lat Sakrament Bierzmowania. Lud z 
odległych zebrany okolic, przyjmuiąc dary u- 
mocnienia swojego w wierze, gorące zanosił 
modły do PANA ZASTĘPÓW. 

NOWOSCI ZAGRANICZNE. 

Utrzymuią w Zaryżu, że gdyby interesa 
na wschodzie nio zostały prędko skończone, 
Xże Raguzy mianowany będzie Posłem Fran- 
cuzkim do Stambułu, w miejsce Hra: Gwile< 
mino, — Naprzyszłą wiosnę ma być wypra- 
wiony znaczny korpus Francuzki przeciw Al- 
gierowi. — MKommissarze Policji w Paryżu 
znależli niedawno w obszernych piwnicach 
- flaszki napełnione wódką, maiące pieczęć Xcia 
Rejchsztad, które zabrano, iednak wódkę bez 
korków zwrócono właścicielom. —= Stronnicy 
Królewicza Dor Michata cieszą się w Lizbo« 
nie,że nastąpiła zmiana Ministrów we Francji, 
maią bowiein nadzieję teraz, Że Francja uzna 
Don Michała Królem Portugalji. — Donoszą: 
| z Stambułu do d, LÍ zem. że w tej stolicy cigs 
gle trwa trwoga z powodu zbliżania się wojsk 
Rossyjskich; iednak od czasu: wyiazdu Kom- 
missarzy Tureckich: do głownej Kwatery Jene= 
ra Dybicza Zabatkańskiego, spokojność wra: 
ca, gdyż wzmaga się nadzieia, Że wkrótce na- 
stapi pokoj. 3 ; 

Hrabia Poco di Borga, Poseł Cesarsko- 
Rossyjski w Paryżu, d. 3 b. m. udał się us 
woczyście do Kaplicy Greckiej na bulwarze S. 
Marcina; i znajdował się tam na Te Deum 
z powodu ostatnich 'zwycięztw odniesionych 
przez Rossjm nad Turkami. Obecni w Paryżu 
Rossjanie byli także na tem nabożeństwie. — 
Dej algierski za (pośrednictwem Hrabiego 
Dottili, Jeneraltego Konsula Sardyńskiego, 
ńwolnił w święto Bajramu 7 Francuzów, za” 
branych w niewolą. | 

Urząd Munięypalny M. S. W arszawy, 

Gdy doświadczenie przekonywa że Kamienie po- 
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trzebne do konserwacji ulio adamizowanych i do no. 
wych bruków w Mieście Stołecznem Warszawie stò- 
sownie do zwiększonego funduszu, rozciąglej teraz 
wykonywaiących się, niemogą iuż być w zupełności 
dostarczone przez Włościan okolicy, lecz tylko spła- 
wisane Wisłą zokolic w materjał ten obftniących , 
stosownie więc do rozporządzenia Kommissji Rząd: 
Spraw Wewnę: i Policji Reskryptem zd. 10 b. m, 
ogłasza niniejszym konkurencją Publiczną na dosta- 
wę sążni kubi: 2000 Kamieni polowych na Rok przy» 
szły 1830 potrzebnych, pod następuiącemi warunkami : 
1) Na dostawę powyższą podawane być mogą*De- 
klaracje zapieczetowane na partje z 200, 300, lub 
500 Sąźni skřadaiągce się, Deklaracje te obejmować 
powiuny ostateczny termia w którym całkowita do- 
stawa uskutecznioną będzie, tudzież podpis i miej. 
sce zamieszkania: lleklaranta. 2) Kamienie spła» 
widne wylądowane być mogą na nadbrzeże' kamien= 
ńe lub inne brzegi przez Urząd Municy: bezpłatnie 
dozwoloney z tąd zaś przez dostarczyciela na: ulicę: 
gdzie potrzeba robot wymagać będzie, 'dowożone' 
być winny. W razie zaś podjęcia się dostawy tyl- 
ko do brzegu Wisły, stosowna wceńie różnica zacho= 
waną będzie. 3) Kamienie dostarczone być mogą 
rozmaitej wielkości z tei zastrzeżeniem, Że przy roz= 
wożenia Kamienie trzymaiące w przeciągu cali 6 do 
8 bryłowatości, wybierane będą do bruków, wię: 
ksze zaś lub: mniejsze do roziłuczenia: na szaber do 
udamizacji. 4) Na Kamienie dostawione i wyłożo- 
ne na brzeg Wisły, Urząd Municypalny awansować 
będzie w miarę dostawy po dwie trzecie części ugo= 
dzonej wartości, resztę zaś Po odwiezieniuw na miej- 
sce roboty i zupełńem: odebraniu Kamieni. 5) 
Lubo kamienie powyższe do robot przyszłorow 
cznych są potrzebne, Urząd Munity: iednakże o ile= 
by dostawa wciągu r. b, jeszcze nastąpiła, takową 
sposobem awańsu na fundusze Przyszłoroczne opła= 
ci. 6) Cena jednego sąźnia' kubicznego kamieni 
w powyższym sposobie dostawionych nstanawia sig 
na zł: 68 gr:3, Która: jako maximum żądania uwas 
żać się winna i odtej zniżona w Deklaracjach przyj- 
mowane Będą. 7) Na pewność dostawy każdy z De- 
klarantów niżej 
dostawić obowiązujący się, wirien będzie złożyć 
vadjum w gotowiznie lub papierach publicznych wy» 
równywaiącą 10tej Części wartości kamievi dostawić 
się maiących. 8) Termin do składania powyższych! 
deklaracji na dzień 10 Paźdz: r.» OZMACZA y kitów 


od powyższej ceny partją Kamieni , 


p 


re z Prowincji Pocztą pod adresem do Urzędu Mu- 
nicypal: Miasta Stcłeci Warszawy franko, odsełane 
być mogą. Wzywa Konkurentów chęć podjęcia się 
dostawy Kamieni pod powyższejni warunkami maią- 
cych, aby z składaniem Deklaracji swych w oznaczo- 
nym terminie pospieszyli: — W Warszawie dnia 17 
Września 1829 r. — Wice Prezydent Zubowidzki, 
Sekretarz Jrueralny G, Jahożkowskt. 
PRZYJECHALI do WARSZAW Y. 
Kosecki Jeoerał, Czapski Maciej Ob:, Kisielnicki 
Stani; Ob:, Komirowska Marjanna Starościna, Sie- 
mońska Jenerałowa, Posturzyński Adwokat, Skul- 
ski Piotr Ob:, Silberter Samuel Ob:, Tarnowski Jan 
Hrabia, Rogowski Robert Ob:, Murawski Fran: Ob:, 
Trzciński Wawrzeniec Ob:, Ledochowski Antoni Ob:, 
Szczuka Rajmund Ob:, Mystkowski Maciej Poseł. 
DONIESIENIA. ` 
W skutek upoważnienia Sędziego Kommissarza,Syne 


dycy upadłości Jssera Korngolda , uwiadamiaią pn- 


bliczność, iż zacząwszy wdniu 21 b. m.ir. od go- 
dziny 10 zrana aż do godziny 2 z południa i wdni 
następne, w Sklepie przy ulicy Targowej pod Nr 
962 towary Płocienkowe, Bawełniane, Drylichowe, 
it. d. w sztukach i „cząstkach aż do spieniężebia; 
niemniej Pościel, Mobilja i Sprzęty domowe, Suknie, 
it. d. każdodziennie za gotowe pieniądze. sprzeda- 
wane będą. `” 

DORÓŻKA i SANKI z wszelkiemi rekwizytami, 
niemniej 3 KONIE są do sprzedania przy ulicy Za- 
*kroczysuskiej pod. Nr 1854; dowiedzieć się można 
w Sklepie Korzennym i Win, w tymże domu, 

Przybyły zświeżewmi holenderskiemi SLEDZIAMI 
w Gdańska, poleca się życzącym takowych nabycia; 
wiadomość w Hotelu Drezdeńskim. 

Osoba mieszkuiąca na Krakowskiem Przedmieściu 
na źtem piętrze w domu JP. Nowackiego pod Nr 454 
potrzebuiąca obowiązku na Prowiacją KOMMISSA- 
RZA, Zastępcy Wójta, Kassjera lub Pisarza Prowen- 
towego, albo na Rządce domu porządnego.  Wczem 
zapewnia, życzące osoby, Że do powyższych obo- 
wiązków iest iak najzdolniejszą. 

Pierwsze piętro w Rynku.Nowego Miasta pod Nr 
315, obok Kościoła Panien Sakramentek, iest do na- 
ięcia od Sgo Michała, całkowicie lub w częściach 
z Stajnią lub bez Stajai. 

Prawnie zajęte Ruchomoścj iako to: Biórka, Sza- 
fy, Komody, Łóżka, Stoliki, it. p. tu w Warszawie 
pa Targu publicznym Grzybowski zwanym w dniu 


> 
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00 m.ir.b. ogodzinie 10 zrana, za gotowe pienią- 
' więcej dającemu sprzedane zostaną. — Kazimiera 
Alexander Gąarbolewski K. P. C. W, M. 
F Eotrzebny iest na prowincją doskonały OGRO- 
DNIK Kawaler, opatrzony. w najchlubniejsza 
Świadectwa. Po informacją uda się do Właściciela 
Possessji pod Nr 3086 przy ulicy Wolskiej. 
Licytacja na wybudowanie w dobrach Guzowskich 
pod Wiskitkami w Obwodzie Sochaczewskim, domu 
fabrycznego dla Towarzystwa wyrobów Lmnianych, 
odroczona została do dnia 21 Września na godzinę 


5tą po południu i w tym terminie w Kancellarji Re- . 


ienta Engelke przy ulicy Senatorskiej Nr 460 nie- 
zawodnie odbędzie -się. 3 
Przy ulicy Danielewiczowskiej Nr 616 iest STAN. 
CJA dla Kawalera, do naięcia od $go Michała, przy 
Gospodarstwie. ; 
Potrzebną iest: BONA na Prowincją, oraz GU- 
WERNANTKA w Warszawie, posiada 
fraucuzki i aiemiecki; -bliższą informacją 
niożna w domu Nr 485 przy ulicy Krakows 
dunieście u Rządcy domu. Z 
© Uwiadamiam Szanowną Publiczność, ił wadózeda 
do Haadlu mego znaczny transport SZROTU AN- 
GIELSSIEGO, niemniej BLEJWASU angielskiego, 
które to towary za najumiarkowańszą cenę sprze= 
dawać przyrzekam przy ulicy Zakroczymskiej Nz 
1854 — © H. W. Ehrenfeucht. : 
NAUCZYCIEL trudniący się dotąd usposabieniem 
młodzieży do Szkół Woiewodzkich, życzy sobie 
wyjechać iw podobnym celu. Wiadomość o iego 
mieszkaniu przy ulicy Piwnej Nr 11, 3cie piętro. 
Jadącemu od Rogatek Mokotowskich na ulicę Dru- 
gą wypadła z Dorożki LASKA BAMBUSOWA, z rą- 
czką trzymaiącą głowę Meduzy z kości słoniowej; 
łaskawy znalazca, zechce takową oddać do Maga- 
zynu A. Dał Trozza przy ulicy Senatorskiej, za 
przyzwoitą nagrodą. > E 
W domu pod Nr 585 przy ulicy „Długiej w Hote- 
ly Polskim są do maięcia Da ©m piętrze 4 POKOJE, 
Kuchnia, Piwnica na Skład drzewa, Góra, od $go 
Michała r.b. Po informacją udać się do Szwajca- 
ra wtymże domu. 
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* Wczoraj wyciągnięte Nra 83. 71. 77. 72. 8. i” 


TEATR NARODOWY. Jutro 9 raz Op: Otello. 


TEATR ROZMAITOŚGŁ * Jutro Komedja Wo- 
wy Kopciuszek, ' 


